
N™ 175. WARSZAWA. 
Sobota d. 2 Lipca 1831.

Numera  pojedyncze przeda ją  się po gr. 10 
ty lko  w Kantorze  Gł ó wn ym  przy'  ul icy 

Rymarskie j  Nr.  742 na  dole.

P re n u m e r a t a  w Stol icy roczna  zl tp.  40 — 
kwa r ta ln a  z l tp.  12 — miesięczna z l tp.  4 — 

k w a r t a l n ą  po woj ewództ wach  zl tp.  20.

Sine ira  e t studio.

W IAD O M O ŚCI K R A JO W E .
R Z Ą D  N A R O D O W Y .

R o d a c y !
W  w a j p e  s t a n o w i ć  m a j ą c e j  o s t a t e c z n i e  b y t  l u b  w i e c z n ą  

z a g ł a d ę  i m i e n i a  P o l s k i ,  l i c z y ł  N a r ó d  n a  m ę z t w o  i p o ś w i ę ­
c e n i e  s i ę  wo j s k a .  W o j s k o  u s p r a w i e d l i w i ł o  p o ł o ż o n ą  w n i m  
u f n o ś ć  i p r z e s z ł o  o c z e k i w a n i e  o l o s  n a s z  z a t r w o ż o n y c h  l u ­
d ó w .  N i e p o ż y t a  o d t ą d  s ł a w a  owej  P o l s k i ,  n i e d a w n o  p o ­
n i ż o n e j ,  j u ż  p r a w i c  z a p o m n i a n e j ,  p r z e s z ł a  g r a n i c e  E u r o p y .  
R o z j ą t r z o n y  n i e p r z y j a c i e l  w y t ę ż y ł  s i ł y  s w o je  i s t a ł  s i ę  s r o ż -  
s a y m  w p o s t ę p o w a n i u  s w o j e r a .  O d n i e ś l i ś m y  n a  n i m  l i c z n e  
k o r z y ś c i  , a l e  d o k o n a ć  go t r z e b a  i na  to  w i ę c e j  j e s z c z e  n a ­
t ę ż y ć  u s i l n o ś ć  n a s z ą .  D l a  t e g o  R z ą d  N a r o d o w y  w i m i e  B o ­
ga , k t ó r y  j a k o  o p o c z c i w ą  o j c z y z n ę  w a l c z ą c y c h ,  w s p i e r a ć  
n a s  n i e  p r z e s t a n i e ; w i m i e  w o l n o ś c i  N a r o d o w e j ,  s t o j ą c e j  
n a  b r z e g u  ż y c i a  l u b  z g o n u  o s t a t e c z n e g o  ; w i m i e  w s z y s t ­
k i c h  K r ó l ó w  i B o h a t e r ó w  , k t ó r z y  d l a  d o b r a  w i a r y  i l u d z ­
k o ś c i  p o l e g l i ;  w i m i e  p r z y s z ł y c h  p o k o l e ń ;  w i m i e  s p r a w i e ­
d l i w o ś c i  i z b a w i e n i a  E u r o p y ,  s t a r o d a w n y m  n a r o d o w y m  o b y ­
c z a j e m ,  o g ł a s z a  P  o s p o 1 i t c R  u s z e n  i e .  N i e c h ,  j j i i e  h a

n i a  s i ę  w s t o k r o ć   ̂ti u d n i e j s z y c h  o k o l i c z n o ś c i a c h  r o z p a l i ł o  
b r a c i  n a s z y c h  n a  Ż m u d z i  , w L i t w i e  i n a  W o ł y n i u .  W z n o ­
wi l i  o n i  s t a r o d a w n y  o j c ó w  n a s z y c h  o b yc za j  , n i e  d a j m y  s i ę
i m  w y p r z e d z i ć

K a p ł a n i  Chrys tusa ! bój n a s z ,  j e s t  za o j c z y z n ę , w i a r ę  
i c n o t ę ;  bój  o j czw za d z i e c i  i d z i e c i  za o jców.  B ł a g a j c i e  
B o g a ,  a b y  w w as z e s ł a ł  o g i e ń  swó j  ś w i ę t y ,  o g i e ń  p i e r w o ­
t n y c h  C h r z e s c i a n .  l y ,Tł o g n i e m  z a s i l a j c i e  s e r c a  l u d u  w k o ­
ś c i o ł a c h  ,  n a  c m e n t a r z a c h ,  n a  d a w n y c h  p o b o j o w i s k a c h .  
N i e  o d s t ę p u j c i e  r z e s z y  waszej ;^ z n i ą  o b o z u j c i e  p o  l a s a c h  i 
p o l a c h  ; c i e r p i ą c  z l u d e m , c i e r p i e n i e m  w a s z e m  i s ł o w e m  
go u m a c n i a j c i e .

O b y w a t e l e !  k a ż d a  s p ó ź n i o n a  p o r a  i o b o j ę t n o ś ć ,  p o w i ę ­
k s z y  t r u d n o ś ć  o b r o n y ,  i n i e z a w o d n e  z n i s z c z e n i e  z a m i e r z o *  
n e  p r z e z  w r o g a .  W s p i e r a j c i e  s z e r e g i  w o j s k a ,  w a s z y c h  b r a ­
ci i s y n ó w ,  m ś c i j c i e  s i ę  za p o l e g ł y c h ,  k a ż d y  w z g ó r e k ,  
d r z e w o  i d o m ,  k a ż d a  d r o g a  i ś c i e s z k a  n i e c h  n a j e z d n i k ó w  
m ś c i c i e l a m i  p r z e s t r a s z a .  N i e c h a j  t ł u m y  w ł ó c z ą c e  s i ę  za r a ­
b u n k i e m  i m o r d e r s t w e m  , w s z ę d z i e  k a r ę  z n a j d u j ą ,  n i e . h  
w r ó g  n i e  z n a j d z i e  n i g d z i e  b e z p i e c z e ń s t w a  w p r o w a d z e n i u  i 
s z u k a n i u  ż y w n o ś c i  ; n i e c h a j  n i e  d o z n a  s n u  n a  z i e m i ,  k t ó r ą  
od  lat  k i l k u d z i e s i ą t  z b r o d n i c z o  z a k r w a w i a . ,

W ł o ś c i a n i e !  ś w ię t a  w i a r a ,  ś w i ę t a  P o l s k a ,  k r z y w d y  
b r a c i  w a s z y c h  w o ł a j ą :  „ C z a s  z a k o ń c z y ć  t ę  k r w a w ą  wo j -
n ę . ‘‘ P o d e p t a ł  w r ó g  p l o n y  b r a c i  w a s z y c h ,  w y t a r ł  p a s t w i ­
sk a ,  s p o ż y ł  d o b y t e k  ; w d o m y  i ch  n a p ę d z i ł  m ó r  i c h o r o b y ;  
r o z n o s z ą c  o g i e ń  z n i s z c z e n i a ,  n a p e ł n i ł  m o r d e m  i c h  r o d z i ­
n y .  I was t oż  s am*  c z e k a .  N a  p o l ac h  w a s z y c h  d o j r z e w a  
z i a r n o ,  na  k t ó r e ś c i e  w p o c i e  c z o ł a  p r a c o w a l i .  W n e t  z b i o ­
r y  n a s t a n ą .  W t e d y  r z u c i  s i ę  n a  was  n i e p r z y j a c i e l  k r w i  
waszej  n i e s y t y  i p o ż o g ą  n a w i e d z i  s i e d z i b y  wa s ze  —  b ę d z i e *  
c ięż  go c z e k a ć ,  a by  w a s z e  ż o n y  i i n a t k i  z e s r o r o o c i ł ,  w a s z ą  
d z i a t w ę  « y  m o r d o w a ł  ? U p r z e d z i ć  go t r z e b a .  D o p ó k i  j e ­
s zcze  o“d p r a c y  w o l n i e j s z e  r ę c e  w a s z e ,  b i e r z c i e  7,a b r o ń ,  z* 
j a k ą  k t o  m o ż e  i w y s t ę p u j c i e  na  n i e p r z y j a c i e l a  J e g o  s z e ­
r e g i  już. są p r z e r z e d z o n e  i m ę z t w a  w a s z e g o  u l ę k n ą  s i ę  i 
p i e r z c h a ć  b ę d ą .  T r z e b a  a b y ś c i e  go o d  s i e b i e  o d p a r l i  i z p o ­
b l i s k i c h  z i e m  w y r z u c i l i  , a b y ś c i e  z a b e z p i e c z y l i  s o b i e  s p o ­
k o j n e  od i ch  na j ś c ia  ż n i w o ,  o c a l i l i  wa s zą  c h u d o b ę .  W  i m i e  
B o ga  ś p i e s z c i e  w y g a n i a ć  n a p a s t n i k ó w  ! B ł o g o s ł a w i e ń s t w o  
p o k o j u  na was  s z c z e g ó l n i e j  s p ł y n i e .  W a s  cz .eka ją  p r a w a  i 
n a g r o d y ,  na  k t ó r e  p o c z c i w i e  z a s ł u ż y l i ś c i e  ,  a  k t ó r e  t y l k o  
w o s w o b o d z o n e j  P o l s c e  z y s k a c i e .

O f i c e r o w i e  w s z e l k i c h  s t o p n i ! k t ó r z y  d o  k i e r o w a n i a  P o -  
s p o l i t ć m  R u s z e n i e m  w e z w a n i  b ę d z i e c i e ,  p r z e j m i j c i e  s i ę  c a ­
ł ą  ś w i ę t o ś c i ą  p o w o ł a n i a  w a s z e g o !  I  t u ,  c z e k a  was  s ł a w a  
i n a g r o d a  g o d n a  s e r c a  o b y w a t e l a .  P o w o ł a n i e m  w a s z ć m  j e s t ,  
ł ą c z y ć  w o j s k o w o ś ć  z o b y w a t e l s t w e m ,  j a k  to  n i e g d y ś  u o j -
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ców naszych  b y w a ł o ,  a do czego dąży cywi l i zowana Eu rop a  
i zdążyć  mus i ,  p r z ek o na na  mianowicie  z dz is ie j szego p o ł o ­
że n i a ,  że żo łn i e r z  powin ien  bydź  oby wa lc lem , obywate l  
ż o łn i e r z e m .  N igd y  jak w czasie n i e bezp i eczeńs tw ,  n ie  za 
więzuje  się ści ś le j  b r a t e r s t w o , po ł ą cz en i e  wszys tk i ch  sta 
n ó w ,  k tó r yc h  n iema  w obl iczu B o g a ,  o jczyzny i śmierc i .

Prftacy !  aa  to świę t e has ło  P o s p o l i t e g o  R u s z e ­
n i a  wezwi jcie Boga obycza j em na js ł awnie j s zego w Chi ze- 
ś c i ańs twie  ry ce r s tw a  waszego ,  pod  Pias tami  i J a g i e ł ł a m i ; 
pom ni j c i e  coby by ło  , g d y b y ś m y  t e r az  u p a d l i ?  w coby sio 
r o z p r ó s z y ły  nadzie je  n a s ze ,  j uż  w p i e r s i a ch  t r zecich p o k o ­
l eń  ż y w i o n e ?  W coby posz ł a  tak p i ękn i e  rozwiu iona  s ł a ­
wa nasza , i ty le  k rw i  Świeżo p rze l ane j  ! ! zb ie r zc ie  się n a ­
r adzać  o ś r o d k a c h ,  j ak i e  m ie js cowość ,  po t r zeba  i jnniusz 
na r odo wy  w sk a zu j ą ;  zaczni jc ie  życie  z u p e ł n i e  wo jenne  —  
m e c h  ca ły  k r a j  z amieni  się w obóz ;  n iech  s ię wszystk i e  s i ­
ł y  n a t ę ż ą ,  zasoby wyn a jd ą ,  i wszys tk ie  dowcipy na n i e p o ­
ko j e n i e  wroga wysi lą .  Czu jność  i p r zezo rność  największa ,  
e by t r o se  węza i lwicy ro zpa cz ;  b r a t e r s t wo  w całern zn acz e ­
n iu  w y ra z u ,  wszyscy za j ed ne go  , j e de n  za wszystk i ch  
t e  has ł a  wasze n i ech  będą .

D o  b r o n i  P o l a c y !  d o  b r o n i !
w Warszawie  P re z e s  R zą du ,

dnia  I Lipca  1831.  ( p o d p . )  Ks.  A. Czartoryski.
Ra dca  S e k r e t a r z  J l ny  Rządu,  

( po dp . )  A.  Plichta.

R o z k a z  D z i e n n y .
W kwaterze Głównćj . . .

na Pladze.  Ł*"ia Czerwca 1831 r.
_ P ost ępu/ ą  r a  wyzsze  stopniu.  W korpus ie  artyle- 

r y i ,  Po dpu łk o w n ik  Dobrzański  na Pu łk o w n ik a .
N a  Poruizników.  Do pu łk u  1 p i ech o ty ,  z tegoż

Sułku ,  Podpor uczn icy :  Garszyński  Józef,  Miniszewski 
a ró l ,  F a lk ow sk i  Jan ,  Malankiewicz T o m asz ,  Nadol- 

ski M a x y m i l ia n ,  Tro ińsk i  T a d e u s z ,  Garczyński  F r a n ­
c i szek,  P lachecki  Maryan  i Gaucz Wincenty.

D o  p u łk u  2 p i echot y ,  z tegoż p u łk u  P o d p o r u c z n i ­
cy : Giścicki Jeremiasz ,  Kloss Karol,  z pozostawieniem 
p r z y  obowiązkach  kwatermis t rza p u ł k u ,  Malanowski  
A l e x a n d e r ,  Swierkocki  T o m a s z ,  Konecki  Konstan ty ,  
Kurzewski  Wu lc ry an ,  z pozostawieniem przy obowiąz­
kach Adiu tan ta  ba ta l ionowego i Karczewski Teodor .

Do p u ł k u  3 p ie cho ty ,  z tegoż pu łk u  P o d p o r u c z n i ­
cy :  Łęski  L u d w i k ,  P io t rowski  Marce l i ,  Kołakowski  
Z e n o n ,  Skalski A n t o n i , Januszyński  A n to n i ,  Osucho­
wski W i k t o r ,  Wolski F e r d y n a n d ,  Marszkowski Józef, 
Grudz iński  S e w e r y n ,  i z p u ł k u  7 p i e c h o t y ,  P o d p o ­
ruczn ik  Grabowski  Karol .

czni
dzyński  ( Lwomsui  juze
P a r y s  Antoni ,  Borzęcki  F ranc i szek  i Bogusławski  Ale 
x a n d e r .

Do p u łk u  5 p i e c h o ty ,  z tpgoż pu łk u  Po dpo ru  
c a n ie y : Korzeniowski  S t an i s ła w,  Lipow ski  Ignacy 
Wisfowski  Marcel i ,  Karp iński  Wincenty ,  i S k r o d z k i L u  
dwik ,  ci dwflj z pozostawieniem przy  obowiązkach Aju 
tan tów ba ta l ionowy ch ,  Koła czy ński  K a c p e r ,  Trusz 
kowski  S tan is ław,  Leszczyński  W oj c i ech ,  Hulewicz

T e o d o r ,  Rożniecki  Józef,  Ząbkowski  W a l e n t y ,  L u t e .  
ranski  M ixymi l ian,  i z p u ł k u  4  s t rzelców p ieszych  Pod* 
po rucznik  Sosnowski Józef .

Do  p u ł k u  6 p i e c h o t y ,  z tegoż  pu łk u  Podporucznik 
cy :  Swięciński  S t a n is ła w ,  Dębick i  H i e r o n i m ,  T r z a ­
skowski  K ons t an ty ,  Czernicki  M a x y m i l i a n ,  Kit l iński  
F e l i x ,  Macigowski  Kazimierz z pozos ta wien iem p r z y  
obowiązkach  Adjutanta ba ta l ionowego,  Tylsk i  W ik to r ,  
Kurczewski G u s t a w ,  Manuski  Marceli  z pozos tawie­
niem przy obowiązkach Adju tan ta  ba ta l ionowego,  K u r ­
czewski Adolf  i Pawłowski F e l i x .

D o  pu łk u  8 p ie c h o ty ,  z t egoż  p u ł k u  Pod poruczni*  
cyt jPodczask i  Hipol i t ,  Starzyński  Wincenty ,  Malankie- 
wicz Karol  z pozostawieniem przy  obowiązkach Adju*  
tanta po lowego przy  Dowódzcy  2 brygady  3 dywizyi  
p iec hot y ,  Bil I g n a c y ,  Wierzb ick i  Remigiusz  z p o z o ­
stawieniem przy  obowiązkach Adju tan ta  b a t a l i on ow e­
go , Kol in K u d w i k , Gr ab ow sk i  W a l e r y ,  Szumowski  
Melchior ,  Kąsinowski Maciej,  Rie tl iński  Leopol d ,  os t a ­
tni z pozos tawieniem pr zy  obowiązkeh A dj u ta n ta  b a ­
ta l iono wego .

Do p u ł k u  g r e n n d y e r ó w ,  z tegoż  p u ł k u  P o d p o ­
rucznicy: Zygatowski Jan,  Pągowski  Klemens,  Czajkow­
ski Le on ,  Bojarski  Antoni ,  Godebski  J ó z e f ,  Ziel iński  
Jan, z p u ł k u  7 piechoty Pod poru czn icy :  Borowski  Ans 
t o n i ,  Popła wski  Paweł ,  i Mi icer F r a n c i s z e k , z p u ł k u  
2 piechoty P o d p o r u c z n i c y : Groman Klemens,  W e r n e -  
zobre  E d w a rd  i Nykie l  Jan.

Do pu łk u  weteranów czynnych ,  z t egoż  p u ł k u  P o d ­
porucznicy:  Pawski  Józef  i Mikulski  Jerzy.

D o p u ł k u  1 strzelców pieszych z tegoż  pułk u  P o d ­
porucznicy:  Stępkowski  R o b e r t ,  Czajkowski S tan is ł aw  
z pozostawieniem przy  obowiązkach  Adju tan ta  batal i ­
o n o w e g o ,  Patelski J óze f ,  Grudziński  P i o t r ,  Marecki  
Józef  t  pozos tawieniem przy  obowiązkach  Ad ju tan ta  
pu ł kowe go,  Babski  Kacper  z pozostawieniem pr zy  o b o ­
wiązkach Kwatermis trza p u ł k u ,  Wolsk i  J a n ,  Olszew­
ski J a n ,  Mochnacki  K a m i l ,  Maciejowski  E u s t ach y  i 
Szamota  Fra nc isz ek .

Do pu łk u  3 strzelców pieszych z tegoż  p u ł k u  P o d ­
porucznicy:  Wołos zczyńsk i  Ignacy ,  Ł ukas iń sk i  F e l ix ,  
z pozostawieuiem przy obowiązkach  Ad ju tan ta  p u ł k u .  
Pajęcki  Hie ron im,  Ghruścicki  Wilhelm. Borzęcki  E r a z m ,  
z pozos taniem przy  obowiązkach Aju tan ta  ba tal iono-  
wego,  A Mazurk iewicz  Stanisław.

Do  p u łk u  5 s trzelców pieszych, z t egoż  p u ł k u  P o d ­
porucznik  R a d z i e j o w s k i  W i k t o r ,  z pu łk u  2 s t rze lców 
pieszych,  Podporucznicy :  d a s z y ń s k i  Franciszek-,  P ie ń-  
e z y k o w s k i  Jan,  Jaworski  K a je ta n ,  Bienkiewicz T o m asz  
z pu łk u  4 strzelców pieszych Podporucznicy :  E n g l e r t  
Władysław i Kobyliński  Karó l.

Do p u ł k u  9 piechoty z pu łk u  .3 p i echo ty ,  P o d p o ­
r u c z n i k  Chełmoński  F r a n c i s z e k ,  z p u ł k u  7 piechoty,  
Podporucznicy :  Masalski  Józef,  i Bajerski Józef.

D o  pu łk u  10 p iechoty,  z p u ł k u  grenadyerów,  P o d ­
porucznik  Banczakiewicz Lud w ik  i z pu łk u  3 p iecho­
t y ,  Pod poru czn ik  Wojakowski T eodor .

Do pułku 11 piechoty,  z p u ł k u  3 piechoty,  Podpo« 
ruczaicy:  Skoczewski J u l i a n ,  Fa lko wski  Antoni ,  Biec-



nsws'j! X a w e r y  i z p u ł k u  1 p i e c h o t y ,  P odpo ruczn i -  
CJ : Młodecki  Nepomucen  i Dobrzelewski  Marcin-

Do p u łk u  12 p ie c h o ty ,  z p u ł k u  1 strzelców pie ­
szych, Podporucznicy :  Różański  Neryusz i Markowski 
Hie ron im,  •/. p u łk u  3 strzelców pieszych,  P o d p o ru c z n i ­
cy: Jełowiecki  Konstanty i Bronowski  Ignacy.

Do p u łk u  13 p i e c h o t y ,  z p u ł k u  2 p i echo ty ,  P o d ­
porucznicy:  Krynicki  G r z e g o r z ,  Obrębski  Kazimierz,  
P łachecki  Józef ,  Zapaśn ik A n to n i ,  Lenczewski  W i n ­
c ent y ,  Zdźarski  Wojciech i z p u ł k u  3 strzelców pie­
szych,  P o d p o r u c z n ik  R ydecki  Stanisław.

Do p u ł k u  14 p iechoty ,  z p u ł k u  3 p iecho ty ,  P o d ­
poruczn ik  Rojewski  Marcin,  z pu-lku 4  piechoty.  P o d ­
porucznicy :  Radl ick i  Andrzej  i S ty pułkowski  F r a n c i ­
szek , z p u łk u  8 p ie cho ty ,  P o d p o r u c z n i c y :  Lisicki  
Franciszek  , i Wi tkowski  Józef.

Do p u ł k u  15 p iechoty ,  z p u ł k u  3 strzelców p ie ­
sz y c h ,  Po d p o ru c z n ik  P łnczkowski  Kazimierz.

Do p u ł k u  17 p i e c h o t y ,  z p u ł k u  1 p ie c h o ty ,  P o d ­
porucznik  Piechowski  Józef.

Do pu łk u  20 piechoty,  z pu łk u  1 strzelców pieszych,  
Pod po ru czni k  Wierzb ick i  Antoni .

Do p u ł k u  21 p i echo ty ,  z p u ł k u  8 piechoty P o d p o ­
rucznicy:  Saski D o m i n i k , Lubińsk i  F e l i x ,  Ostrzesze- 
wicz K a c p e r ,  Moraczewski G abr ye l  i Rawicki  Kou 
s tan ty .

Do  p u ł k u  22 p i echo ty ,  z p u łk u  4 piechoty , P o d ­
porucznicy :  Sudnik Alexander,  R y n g  Józef, Szabl icki  
Sylwester ,  z p u ł k u  1 strzelców pieszych,  P o d p o r u c z n i ­
cy: Januszewski  J an ,  Kozłowski  B e n e d y k t  i Nowosil  
ski Andrzej.

W  p u ł k u  6 s t rze lców p i e s z y c h , P o d p o r u c z n i c y : 
Pawłowski  Jan  i Pi janowski  Andrze'j.

W  sztabie G ub e rna to ra  miasta W a r s z a w y ,  P o d p o ­
r u c z n ik  B raun  Kacper.

P r z e z n a c z o n y  zos ta je .  Na tymczasowego Dowodcę  
p u ł k u  weteranów cz y n n y ch ,  Major Tyrakowski  z tegoż 
pu łk u .  /

P r  zeniesieni zo s ta ją . Do  pu łk u  15 piechoty,  z p u ł ­
k u  1 p ie c h o ty ,  Kapi tan  Nas k i ,  Pod po ru czni cy :  Ka- 
dłubowski,  Czapiejewski ,  ReferowskiJ  z pu łk u  6 p ie ­
c h o t y ,  P o d p o r u c z n i c y :  Czyżewski  Teofil i Łapińsk i  
Ignacy.

. Do p u ł k u  16 piechoty : z p u ł k u  1 p ie choty  , K a ­
p i ta n o w ie : Łabędzki  Bal tazar ,  Dobrzclewski Ignacy 
i P o ru c z n ik  Urbański  Józef.

N ac z e l n y  Wódz  Siły Zbro jne j  Narodowej, 
( pod p i s an o )  S k r zy n e c k i .

—  Rząd Narodow y pos t anowi ł  iż sprawa o zdradę 
kra ju  , p rzec iwko  H u r t y g o w i  , Jankowskiemu i t  d 
s ą d z o n ą  będzie przez Sąd  wojenny nadzwycza jny .  Pre-  
zydować ma Jen.  Bcyg- Węgierski ,  C z ło n k a m i  zaś są­
d u  są Kapi tanowie :  Drzewiecki  z p u ł k u  5. u ł  a 116 W, 
P rzerad zk i  z 4  p iechoty;  Po ru czn ik  Ostrowski z 5go 
strzelców konnych;  Podporucznicy :  K a n n i  Mochnacki 
i Rupniewski  z 5go u łanów.

— Komite t  do rozpoznania  sprawy o zdradę  kraju?, 
składa / się z Posłów ; Zwierkowskiego , Ziemięckiego- 
Czarnockiego i Wiśniewskiego,  Wice  G ube rna tora  K a ­
mieńskiego , Sędziego -Łanowskiego i X a w .  Bron ikow -  
skiego..  Sędzia Raciborski  miał  bydź wezwany do 
prowadzenia  inkwizycyj .
— Z prze j rzanych  dotąd papierów Jenera ła  S a ł a c k ie ­
go , p rzekonano się o ści słych jego związkach z M o ­
skalami i o sprzy jan iu  im wraz z całą rodz iną.
  P r z y b y ł  goniec z Litwy,  z r ap o r t am i  Jenera ła G ie ł ­
gu da  do Rządu Narodowego i Naczelnego Wodza.  
Donoszą one ,  iż P u ł k o w n i k  Szymanowski  u d a ł  się k u  
Poł ądz e ,  gdzie się z nim 4000 posłańców połączyło,  ze 
zapa ł  najżywszy  panuje  w Li twie i Żmudzi —  Tąż  sa­
mą drogę  o t r z y m a ł  W ód z  Nacze lny r a p o r t  pod da tą  
11 Czerwca z K a r o l i n o w a ,  od Jenera ła  Chł apows kie ­
go, k tóry  ozna jmia iż p rzeszedłszy granicę Króles twa  
z d. 21 na 22 Maja,  rozes ła ł  pa trole do Brońska i Bia­
łegos toku  , sam zaś u d a ł  się do Bielska , gdzie g a r ­
nizon z ło żo ny  z 500 lu d z i ,  r z u c i ł  b r o ń  przed  tręh-a- 
czami l szego  pu łk u  u łanów ’, na odgłos  pieśni.  “ J e ­
s z c z e  P o l s k a  n i e  z g i n ę ł a . "  W d . 2 3  pod ł l a jn o w -  
szczyzną  ro zp ro szył  zno wu  Jen .  Chłapowski  n i epr zy ­
jaciela i z d o b y ł  jedno  dz ia ło,  a 25 i 26 przeszedł  Nie­
men i pod  Lidą dwie kom panie  p u ł k u  Wileńskiego i 
dwa dz iała  zab ra ł .  Powziąwszy  później wiadomość 
o poruszeniach Moskali  , p r ze szed ł  w po wia t  T r o c k i ,  
gdzie zas ta ł  Gabr .  Ogińsk iego,  mającego pod do w ó d z ­
twem swojein przesz ło  1000 powstańców i 160 Akade­
mików Wileńskich.  N a ko n iec  d. 7 Czerwca  u d a ł  się 
do Kejdan,  p o łą c z y ł  się z G ł ó w n y m  K orp u sem ,  zdo­
bywszy w wyp rawie  swoje’j 1,500 karabinów,  t rzy  dz ia ­
ła  z zaprzęgiem i wziąwszy w niewolę prz esz ło  2000- 
jeńców. _
  O n e g d a j  o d b y ł  się sejmik W o j e w ó d z t w a  P o d o l s k i e ­
g o  w  sali  g ł ó w n e g o  R a t u s z a  , p o d  p r z e w o d n i c t w e m  
F r .  O b n i s k i e g o .  O g ł o s z e n i e  w y b r a n y c h  s z e ś c iu  p o ­
s ł ó w  n a s t ą p i  p o  z a t w i e r d z e n i u  p r z e z  w y z n a c z o n ą  D e -  
p u t a c y ą .
—  Dnia  29 o db y ł  się t akże  w sali pos i edzeń  U n i w e r s y ­
t etu obchód mies i ęczny  na uczczen i e  pamią tk i  r e w o lu c y i  
pod p r z ew od n i c t w em  Prof .  S z y rm y .  Po zagaj eniu ,  w e d ł u g  
K u ry e r a  P o l s k i e g o ,  czy tano  i śp i ewano wiersze  B ru no na  
l i r .  K i c iń s k i e g o ;  najba rdz ie j  sig po d o b a ł  m a z u r e k  z p i ę ­
k ną  m uz yk ą  E l sne r a .
  p r o s z e n i  j e s t e śm y  o uczyn i en i e  w dz i e n n i k u  n a s z y m
zapytania:  j a k i m  sposobem można zos tać od r azu  o f i ce rem 
• r t y l e r y i ,  nb. t  w m un k i e in  niewyjśc ia  w pole.  Kto w ięc  
posiada lakową wiadomość,  raczy nam jej udziel ić.
  U m y s ł y  mie szkańców stolicy , c iągle  są zajgtc w y p a d ­
k iem wielkiej  spr awy  p rz e c i w k o  o sk a r żo n y m  o zdradę  k r a ­
ju. Sp rawa  ta j e s t  j e d y n y m  p r z e d m io t e m  rozm ów.  L u d  
z g r o m a d z a  sig c iągl e  p r ze d  za m k i em  i czeka z n ie j ak i ćm 
zawie szen i em lecz z c ierpl iwośc ią  w yr ok u .  Z g ro zę  swojg 
i gniew przeciw w y ro dk om  umie  ł agodz i ć  godności ą i z a ­
m i ł o w a n i e m  p o r z ą d k u .  Po ewergi jnćin zajęciu się tą s p r a ­
wą Rządu  N a r o d o w e g o ,  po pa t ryo tyzm ic  i zdo lnośc i  w y ­
znaczonych sędziów możemy  się spodzi ewać ,  że  c a ł a  p i« -  

|  kieł  na in t ryga  o d k ry t ą  zos t anie  i spr awiedl iwa k a l a  w ia -



nycl i  nie u jdzie .  Do tąd  jak  m m  wiadomo  uwięziono osób
17,  m i ę d t y  k t ó r emi  są i d amy.
  Wojsko  n i f  p r zy j a c i e l s k i e  cofa się na  ca ł e j  l ini i  rt woje­
wództwie  P ło ck i em  i Pod l a s k i c m ; część jego u s i ł u j e  ś p i e ­
s zc i e  dążyć  do L i t w y ,  aby p r ze sz kad za ć  wzras t a j ącemu  so ­
dzi e  n n i e powst an iu .
  Dni a  30  C ze rw ca  o godz in i e  6  po p o ł u d n i u ,  c z ł o n k o ­
wie nowego  towarzys twa wychowania dziec i  po po l eg łych  
ryc e r za c h  polskich zgromadzi l i  się do sali  r edu t owe j .  Ks. 
P u ł a s k i  w za b r an ym  głos i e  ws kaz a ł  cel zeb ran i a  s i ę ,  p r z e ­
czy t a ł  U 'hwa łg  Tow.  Pa t r yo tyc zne go  d t j a cą  począ t ek  n o ­
w em u  T o w a r z y s t w u ,  dalej  listę z ap i s anych  już cz łonków;  
poczęto To wa rz y s tw o  po w o ł a ł o  j ed no m yś ln i e  na ten j eden  
r az  na p r e zy d u  jącego s zanownego obywatela  Podo lski ego 
J a b ób a  Ma l inowski ego  , a na S e k r e t a r z a  J .  N. J anowski ego  
R ed .  Gaz.  P o 1.

C zło n k h iii i Towarzys twa  są j uż  dotychczas:  1) D a m y , 
K o b y l t ń s k o  P u łk o w n ik o w a ,  Kowszewiczowa J u s ty na ,  M o  
nowsko  Magda l ena ,  N akwaska  Kasz t e l anowa  i S łu b i ck a  A. 
2 )  M g z c z y z n i , B e ł ż y ń s k i  K a z i m i e r z ,  Bie l awski  J ó z e f ,  
B rawack i  Jan ,  B ron ikowsk i  X a w e r y ,  Chodecki  P ose ł ,  C h r z a ­
now sk i  J .  K.  , Ci,chocki J ó z e f ,  Cy p r ys iń sk i  W i n c e n t y ,  
D e m b iń s k i  M i c h a ł ,  Dębowsk i  K o n s t a n t y ,  Dmu sze ws k i  
L.  A . ,  D o b r z y ń s k i ,  D oman iew sk i  I g n a c y ,  Dzięchowski  
Wa le ryan  , D z i e r ż a k  R o b e r t ,  F i e l i tz  F.  A . ,  Fo e r s z t e r  Ka 
r o t ,  Gacki  Ks.  J ó z o f ,  Go s tyńsk i  M a t e u s z ,  Goszczyńsk i  
S e w e r y n ,  G a j e w sk i ,  Grochowsk i  J a n ,  Groz a  P iu s ,  G rze  
go rzowsk i  A l e x a n d e r ,  J achowicz  S t a n i s ł aw ,  J aho łkowsk i  
G r z e g o r z ,  J a k u b o w s k i  H e n r y k ,  J a r u ńs k i  A lexa nde r ,  J a ­
nowsk i  J .  N.,  Jaś l ikowski  Ka ro l ,  J aworn i cki  Xawe ry ,  Jc ska  
N o r b e r t ,  K a m u ń s k i  N . , Ka z imie r sk i  W o jc i e ch ,  K u źc r  
P i o t r ,  K i er su i ck i  Rycba rd  , Kochanowski  M i c h a ł  Wojewo  
da , K o rzen iow sk i  O nu f r y ,  K o ry l s k i j  Kra io s k i  W incen ty ,  
K r a s n o d ę b s k i  P o d p u ł .  , K rasnos i e l sk i  Józef ,  Król i kowsk i  
X a w e r y ,  Kudl iuz B o na w en tu ra ,  K up i s zy ńs k i  F r anc i s zek  
K usz e l  J an ,  [ /angwal i l  M i c h a ł ,  Lenisz  J a n ,  Lelewel  Joa  
ch im  cz ł o ne k  Rządu Na rodowego  , Jóetkowski  L eo n ,  Ma­
g n u s  K.  Jo,  Mal inowski  J a k ó b ,  M- ł e ck i  Teo f i l ,  Ma tuszyń  
sk i  J a n ,  Medy ńs k i  N a p . ,  Mgciński  Wojciech K a sz t e l a n ,  
Mieczn ikuwsk i  Ka z imie r z ,  Mikl aszewsk i  Józef ,  Mi ku łowsk  
R o m a n ,  Moczul ski  Wi k to r ,  Musz yń sk i  M a c i e j ,  Nakwask i  
F .  Kasz t e l an ,  Nakwask i  H e n r y k ,  N iemo jowsk i  W i n c e n ty ,  
c z ło n e k  R/ .ądu N a r o d o w e g o ,  Niemo jowsk i  N e p o m u c e n ,  
O k o r s k i  A l e x a n d e r ,  Oidgg.a J u t  u f , O s t rowsk i  J .  B. ,  P i ą t -  
k iewicz  L udwik ,  P io t rowski  Albin ,  P io t r ow sk i  Antoni  Pod  
p u ł k o w n i k ,  P i l chowski  S e w e r y n ,  Po tka ńs k i  H e n r y k ,  Po'  
t ock i  H e r m a n ,  Po tocki  J ó z e f ,  P od cho r s k i  Anas t azy,  Pu 
ł a sk i  Ksi ądz  K az im ie r z  A l e x a n d e r ,  Rodeck i  F r a n c i s z e k  
R ogu sk i  M i k o ł a j ,  Ro ma no w sk i  F i l i p ,  Ru d zk i  E d w a r d  
Ryknc zew sk i  E r a z m ,  Sab ba tyn  X a w e r y ,  S a s k i ,  S k i e r ko  
w ski  S y lw e s t e r ,  Smo l ik ow sk i  Jan  , Sobańsk i  A le x a n d e r  
S t a n k i ew i cz  Alo izy ,  S tocki  Ludwik  Kap i t an  Adjutant  Na ­
cze lnego  W a d z a ,  Sucheck i  F lo r yan  Po se ł ,  Szu ms k i  W in  
cen ty ,  Sze lakowski  Jan  , Szokalski  W i k t o r ,  Szwe jkowsk i  
K s i ą dz  Wojci ech,  Szybiń ski  L u d w i k ,  T e t m a j e r  Józef ,  Tocb  
ma n  G a s p e r ,  T u g e n d h o ld  J a k ó b ,  T u r ow sk i  A d a m ,  T y m o  
wski  K a n t o rb e r y  P o s e ł ,  Tyszk i ewic z  W incen ty ,  Węgr zec -  
k i  S t an i s ł a w  P r e z y d e n t  M. S.  War szawy  , Wi lkoszewsk 
Wa le n ty ,  W ołowsk i  J an  Kan ty ,  Worce l  S t an i s ł aw  Gabrye l  
Zaczyńsk i  Ks iądz  L u c y a n ,  Za lewski  B o g d a n ,  Zatwarni cki

Bazyl i ,  Zawisza A r t u r ,  Z i e m b i ńs k i  S t an i s ł aw  , Zochowsk* 
Józef ,  Żukowsk i  J.  L.  Z w i e r ko w sk i  Wa len ty  Depu towa ny .  

Warszawa  d .  30 Cze rwca  1831 r .
Ksiądz K az .  Alex .  P u ł a s k i  W ic e -P r eze s  Tow.  P a t r .

  B j ł e m  ro z r zew n i ony .  P a n i en k i  w jebowu jące  się na
p rn sy i  ob.  M . j e r o w e j ,  wystawi ły w ze sz ł ą  Niedsi e l ę  pa -  
I r yo tyczną  s z tuczkę  pod n az w an ie m :  P u łk i  W P a r y ż u .  -
Dochód z p r ze dan ycb  bi letów p rzeznaczony  zos t a ł  na wy­
chowanie  s i e rot  po po l eg ł ych  wojownikach naszych.  A u ­
to r  g r an e j  s z t u k i ,  znany  ch lubn i e  w pedago g i c zny m z a ­
wodzie ob,  S tan i s ł aw  Jachowicz ,  ba rdzo  t r afni e  w y br a ł  tę 
chwi l ę ,  w k tór e j  fa ł szywa wiadomość  o wzięciu War szawy  
p rze*  Rosyan  od eb ra ł a  pogodę  myśl i  mieszkańców P a ry ż a ,  
z a rum ien i ł a  ich lica w s t y d e m ,  że nie ponieś l i  pomócy  
sz l ache tnemu na rodowi .  Po lka  mie szkaj ąca  w P a ry żu  z 
dwiema  có rk am i  s ł y s zy  te zabi j - j ące  nowiny.  M ł o d e  jej  
có rk i  w rozpacz wprawia nieszczęści e o jczyzny ,  ale ma tka  
ma doświadczen i e ,  zna szl achetność  i n i ep r z ep a r t o  męs two 
l udu po l s k i e g o ,  w i e ,  że wzięcie W ar sz aw y  nie  jes t  k o ń ­
cem P o l s k i ;  boleje  więc nad tą k l ę s k ą ,  l ecz  nie t raci  n a ­
dziei  że będz ie  widziała n i e p o d l e g ł ą  o j czyznę  swoję.  W tein 
odbier a list  od swojego m ę ż a ,  k tó ry  na odg ło s  pows t a j ą ­
cej o jczyzny  opuśc i ł  P a r yż  , aby się zac i ągnąć  w Darodo- 
we  s zyki .  Chodźko  odb ie r a  wa rszawski e  dzienniki* I list 
i d z i enn ik i  św ia d c z ą ,  Że Warszawa jes t  w polskich l ę k u ,  
Że bitwa pod G ro ch ow em  nie b y ł a  k l ę s ką  naszego wojsk*,  
lecz raczej  dowodem , że jes t  n i e swa l e zon e .  P ow sz ec hn a  
na te wieści  powsta j e  r a d o ś ć ,  g rom ad zą  się pan i enk i  pol ­
skie sk ł ada j ące  w P a ry żu  t owarzys two  pa t ryo tyczne ,  dz i ę ­
kują  Bogu ,  uchwala j ą  sk ł a dk i  dla o j czyzny ,  na rod ow e  ko-  
k - r d y  < *• P- Kończy  s z tu kę  ma tka  odś p i ewan iem W a r ­
szawianki  De lav igna .  S z tu ka  o de g ran a  zos t a ła  z uc zu -  
c iem i p r a w d ą ,  n ie  by ło  znać  żadnego  w yuc zen i a ,  p a -  
t r yo ty/ .m pa ryzk i ch  Pol ek  b y ł  w duszy  wa r sz aw sk i ch ,  i 
dla tego to ich gra  budz i ł a  r oz r ze wn i en i e .  P ł a k a ł e m  i 
czegoby wznios ły  t a l e n t  a r t ys ty  na mn ie  nie w y m ó g ł  , 
wy m og ła  szcze rość  i p rawda .  Szczęś l iwe p r z y s z ł e  p o k o ­
leni e że nauczy c i e lkam i  p a t r yo l yz m u  mieć będa io  kob ie  
ty,  co’ tak wcześnie  tern s z l achetncm p rz e j ę ły  się c zuc i em.  
Dz ięk i  c i ,  ob.  M s j e ro w a ,  że t ak  s t a r anni e  wychowujesz  
powie r zone  ci po l sk i e  c ó r k i ,  Że je  wcześn i e  obezna j esz  
z obowiązkami  obyw a te lk i ,  że  w ich se r cach  rozn i eca sz  
świę ty ogień mi łości  o j czyzny ,  k tór a w p rzysz ło śc i  ich u s p o ­
sobi eń  u m y s ło w y c h ,  wdz ięków nawe t ,  k r a s ą  i o zdobą  b ę ­
dzie.  D z i ę k i  c i ,  ob.  J a c h o w ic zu ,  że r a z em  * p r aw ami  
mowy o jczys te j  uczysz p r z y s z ł e  obywate lki  ,  j ak  mają  o j ­
cz y zn ę  ko< h a ć , żeś  t a k  dob rze  w y ro zu m i a ł  ich s e r c a ,  i* 
w napis ane j  prze® ciebi e sz tuce  ich tylko ob jawi ł e ś  u c z u ­
cia.  T a k ,  i r b  w ła sne  by ły  te u c zu c i a ,  bo  gdyby by ło  
inaczej  , s k ąd ż eb y  wz ię ły  tę  p r a w dę  w oddan iu :1 A w v ,  
m ł o d e  o by w a te lk i ,  k a r m c i e ,  zażywiaj cie  ten święty og ień ,  
co wasze  zapal i ł  s e r ca .  P i ękn i e  zaczynac i e  wasz z a w ó d ,  
i p ew ny  j es t em że sz lache tni e  go zakońc zy c i e .  Św ie tn ą  
więc p r zeg l ądam p rzys z ło ść  P o l s k i ,  i z aczy“ *,n ®'g ° ' e “ 
szyć  s zczę śc i em n as t ę pn ego  poko l en i a .

Win i e ne m tu d o d a d ź ,  że  dochód * *ej r e p r e z e n t a c y t  
wyn iós ł  p r z e s z ło  400  z ł .  Widzowie  więc z rozumie l i  pa-  
t r yo t yzm  młodych  P o l e k ,  b y ł y  n«wet  o soby,  oo po 50 z ł .  
za bi let  p ł a c i ł y .  Ks .  Kaz .  Al. .

r  J ( D O D A T E K )
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Dodatek do Nr. 175 Gazety Polskiej.

•—  T o w a r z y s tw o  w yęh ow an ia  d z ić c i  p o  po leg łych  ryce­
rzach Polskich.  —  U w i a d a m i a  * e  na o g ó l n e m  z e b r a n i u  
c z ł o n k ó w  w d n i u  *30 C/. e r  w ca r .  b.  u z n a ł o  się  aa z awi ą-  
Zen e  i p r z y s t ą p i ł o  d o  w y b o r u  u r z ę d n i k ó w .  W y b r a n i  z o ­
s t a l i ,  P r e z e s e m  K a n t o r b e r y  T y m o w s k i  l  o s e ł  C z ę s t o c h o  
w s k i ,  W ice-  P r e z e s a  m i :  K s i ą d z  K .  A.  P u ł a s k i  i S t a n i s ł a w  
J a c h o w i c z , ;  a S e k r e t a r z e m  M a c i e j  M u s z y ń s k i ,  K a s y  e r e m  
ty mc za so w ie Ał oi zy  S t a n k i e w i c z .  D o  n a p i s a n i a  p r o j e k t u  
o r g a n i z a c y i  T o w a r z y s t w a  w y b r a n y  z o s t a ł  k o m i t e t  k t ó r y  
s k ł a d a ć  b ę d ą  P r e z e s ,  W i c e - P r e z e s ,  t u d z i e ż  K s i ą d z  . Józef  
G a c k i ,  J ó z e f  M i k l a s z e w s k i ,  L u d w i k  P i ą l k i e w i c z  i W i n ­
c e n t y  K r a i ń s k i .

Z a p i s a n i  c z ł o n k o w i e  o p ł a t ę  za L i p i e c  z ł o ż y ć  z r f b ć ą  
K a s j e r o w i  T o w a r z y s t w a  u i i ę s z k a j ą c e m u  n a  K r a k o w  skioui  
P r z e d m i e ś c i u  w źomu R ) X .  N r .  3 8 5 .  C i  z a ś  . o b y  W'ltelft i 
o b y w a t e l k i ,  k t ó r e  d o t ą d  j e s z c z e  n i e p r z y s t ą p i ł y  do  T o w a ­
r z y s t w a  a p r a g n ą  d o  n i '  go n a l e ż e ć  r a c z ą  s woj e  i m i on a  z a ­
p i sa ć  W R e d a k c j i  D z i e n n i k .  P o w s z e c h n e g o ,  M e r k u r e g o ,  
K u r y e r a  W a r s z a w s k i e g o ,  N o w e j  P o l sk i  i G a z e t y  P o l s k i e j .  
P r ó c z  t e g o  u r z ę d n i c y  T o w a r z y s t w a  u p o w a ż n i e n i  są do  
p r z y j m o w a n i a  p o d p i s ó w .  L i s t a  p r z y b y ł y c h  i z l o n k ó w  j a k o  
t e ż  z ł o ż o n y c h  d a r ó w  w k o ń c u  L i p c a  o g ł o s z o n a  b ę d z i e .

D z i a ł o  się na pos i edź .  T o w .  d. 30 C z< i wca 1S3I l .
P r e z yd u j ąc .  J ekób  JXlalinowski 

Za S e k r e t a r z a ,  J .  N .  J a n o w s k i .
—  T o w a r z y s t w o  p a t r y o t y e z n e  na  w c z o r a j s z e m  p o s i e d z e n i u  
u c h w a l i ł o ,  żc  w ś r ó d  t a k  w a ż n y c h  o b e c n y c h  jjjdarze.il wo l no  
j e s t  w z a c z ę t e j  r n a ł e r y i  p r z y m a w i a ć  s i ę  a r b i t r o m .  W o l n o  
j e s t  n a t r ę t  wn o s i ć  n o w e  m a t o r y e ,  1.-e/. na  to  o t r z y m a ć  po-,  
t r z e b a  s z c z e g ó l n e  z e z w o l e n i e  T o w a r z y s t w a .

Za  P r e z e s a ,  Ks .  P u ł a s k i .
W c z o r a j s z e  p o s i e d z e n i e  t e g o  T o w  n r z y s t w a  b y ł o  ś w i e ­

t n e  p o d  w z g l ę d e m  z e b r a n i a ,  a w a ż n e  p o d  w z g l ę d e m  d y s k u ­
t o w a n y c h  p r z e d m i o t ó w .  S z c z e g ó l n i e j s z ą  u w a g ę  z w r ó c i ł  
w y m o w n y  g ł o s  n o w o  p r z y b r a n e g o  c z ł o n k a ,  P .  C y r y l a  G r ó ­
d e c k i e g o ,  o b y w a t e l a  z L i t w y .
—  T o w a r z y s t w o  p o l e p s z e n i a  s t a n u  w ł o ś c i a n  o d b ę d z i e  j u ­
t r o  w sa lach  r e du t o w ' y c h  o g o d z i n i e  4  po  p o ł u d n i u  p o s i e ­
d z e n i e ,  na  k t ó r e m  r o z t r z ą s a n y  b ę d z i e  p r z y g o t o w a n y  p r o ­
j e k t  u s t aw t e g o  T o w a r z y s t w a .  P ę k n y  , s z l a c h e t n y  i p r a ­
w d z i w i e  P o l s k i  j es t  cel  z a w i ą z a n e g o  o n e g d a j  T o wa rz y s t w- ,  
w y c h o w a n i a  s i e r o t  po  p o l e g ł y c h  r y c e r z a c h  n B»z ych ,  r ó w n i e  
p i ę k n y m ,  r ó w n i c  s z l a c h e t n y m  a w i ę k s z y m  m o ż e  w p i z y  
s z ł y c h  s w y c h  s k u t k a c h  j e s t  cel  T o w a r ,  p o l e p s z e n i a  s t a n u  
w ł o ś c i a n .  K m i o t e k  aa iz  Uc iśn i ony  c i ę ż a r e m  j ęczy d o t ą d  
W o d w i e c z n e j  n i e d o l i ,  k t ó r ą  m u  t y l k o  c i e m n o t a  i z nią  
p o ł ą c z o n e  p i z e s ą d y  z n o ś n y m  c z y n i ą  do  cZasu.  W y g l ą d a ł  
o n  z a ws z e  l e p s z y c h  dl a  l u d z k o ś c i  c z a só w.  D z i ś  k i e d y  j u ż  
l u d o m  z a c z y n a  s p a d a ć  z o c z u  z a s ł o n a ,  k i e d y  l u d z k o ś ć  nad  
f e a d a l i z m e m , z a b y t k i e m  c za s ów b a r b a r z y ń s k i c h  z a c z y n a  
b r a ć  p r z e w ' g f )  b i e d y  o j c t y , . na  b l i s k ą  j e s t  o s w o b o d z e n i a ,  
n i e  m o ż e  b y d ź  n i k o m u  o b o j ę t n ą  i n s t y t u t y *  ,  ma j ąca  na 
c e l a  n i eś ć  n i a t e r y a l n e t n i  i m o r a l n e m i  ś r o d k a m i  p o m ó c  tej  
k l a s i e  m i ę s z k a ń c ó w  , k t ó r a  w n a j w i ę k s z e j  ł i c a b i e  w y d a ł a  
o b r o ń c ó w  o j c z y t o y .  S p o d z i e w a m y  s ię  p r z e t o , iż n a  to

z e b r a n i e  j u t r z e j s z e  l iczn ie  się  z b i o r ą  n i e t y l k o  j u ż  z a p i s a ­
ni c z ł o n k ó w  ie , a l e  i ci n a w e t ,  k t ó r z y  c z u j ą  w s e r c u  s z l a ­
c h e t n y  z a p a ł  dla d o b r a  p o w s z e c h n e g o ,  a k t ó r y c h  w P o l s c e  
o ż y w i o n e j  j e d n y m  o g n i e m  m i ł o ś c i  o j c z y z n y  s z u k a ć  d ł u g o  
n ie  t r z e b a .  T i  u d n e  są  w p r a w d z i e  c h wi le  o b e c n e ,  l e c i  
g d z i e  i dz i e  o d o b r o  p o w s z e c h n e ,  P o l a k  n i e  r a c h u j e  j a k  t r u ­
d n ą  j e s t  o f i a r a ;  n i e s ie  j ą  z p o ś w i ę c e n i e m  w s z e l k i e j  o s o b i ­
s tośc i .
  ( N a d . )  —  P i s m o  P .  I l e y l m a n a ,  P o d p r o k u r a t o r , *  p r z y
S ą d z i e  A p e l a c y j n y m  , O wolności druJtit z a s ł u g u j e  z  w i c ­
iu w z g l ę d ó w  na  u w a g ę  ś w i a t ł e j  p u b l i c z n o ś c i .  IVzecZ,  n i c  
t y l k o  n - s z  a le w s z y s t k i e  n i e m a l  k o n s t y t u c y j n e  r z ą d y  t y ł a  
o b c h o d z ą c ą  , a s z c z e g ó l n i e j  t eż  w cza sa ch  n a s z y c h  j iowsze-  
c h n ą  u w a g ę  na s i e b i e  z w r a c a j ą c ą ,  r o z e b r a ł  a u t o r  g r u n t o ­
w n i e  i w y s t a w i ł  ją  «  l a k i e m  ś w i e t l e ,  że do  p r z e k o n a n i *  
c z y t a j ą c y c h  n i e o c h y b o i e  t r a f i .  D o s t a ć  go  m o ż n a  w k s i ę ­
g a r n i a c h  H u g u e s  c t  K e r m c t i  p r z y  ul icy  M i o d o w e j  i G a ł ę -  
Z ows k i e go  p r z y  ul icy  Z.biej^.

P o g ł o s k i  d z i e n n e .
  W o j s k o  L i t e w s k i e  j u ż  p r z e s z ł o  p o d  d o w ó d z t w o  W o d z a
P o l s k i e g o .
—  O ś m i o t y s i ę c z n y  k ó i p ń s  J e n e r a ł a  K a j z a r o w a  , po  p r z e j ­
ś c i u  na l ew y b r z e g  W i s ł y  J e n e r a ł a  C h r z a n o w s k i e g o ,  z a j ą ł  
z n o w u  L u b e l s k i e  i p o s u n ą ł  s i ę  aż do P u ł . w .
_  W K o w n i e  na s i  z a b r a l i  b a r d z o  z n a c z n ą  i lo ść  z ap a s ó w  
w o j e n n y c h .
  M o s k a l e  w P ł o c k i e m  k o s i l i  w s z e l k i e  z b o ż e ,  a i n w e t
j a z d ą  t r a t ow a l i .  •

w i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .
A N G  L 1 A.

Ż Londynu dn ia  12 C zerw ca.
D o n o s z ą  z L i z b o n y  , że  e s k a d r a  F r a n c u z k a  z a b r a ł a  2 2  

o k r ę t ó w  P o r t u g a l s k i c h .  P r z y t r z y m a n o  t a k ż e  o k r ę t  D id o , 
l ec z  g d y  p o  p r z e j r z e n i u  p a p i e r ó w  o k a z a ł o  s i ę ,  że  j e s t  B r a ­
z y l i j s k i m  p u s z c z o n o  go  n . t )  c h m i  ist .
- 1  W e d ł u g  d o n i e s i e ń  z C o r k  , o t r z y m a n o  t a m  w i a d o m o ś ć  
o b o m b a r d o w a n i u  L i z b o n y .

B E L G I A . .
G>z* t -  L e o d y j s k a  d o n i o s ł a ;  Że K s i ą ż e  L e o p o l d  S a s k o  

K o b u r g s k i  m i a ł  p r z y j ą ć  k o f o n ę  B e l g i j s k ą  i o ś w i a d c z y ć ,  
Że g o t ów  j e s t  z a p r / .ys ląd  t. k o n s t y  t u c y ą  i s t a n ą ć  na  c z e l e  
Be lgów d l .  o d e b r a n i a  s i ł ą  w s z y s t k i c h  p o s i a d ł o ś c i  B e l g i j ­
s k i c h ,  g d yb y  ich na d r o d z e  u k ł a d ó w  o d s t ą p i ć  n i e  c h c i a n o .  
L e c z  t e n  s a m  d z i e n n i k  i w t y m  s a m y m  n u m e r z e  u m i e ś c i ł  
w k o ń c u  J o d a j e k  , że  w s z e l k i e  u k ł a d y  w s p r a w i e  B e l g i j ­
sk ie j  Zo s t a ł y  Z e r w a n e .

F R A N »U V A.
Z  P a r y i a  , dn ia  2 f t  C zerw ca .

W  d n i u  18 t .  m .  r o z d a w a n o  J t / s j ż e  L i p c o w e .  M i ę d z y  
o z d o b i o n e  mi  z n a j d o w a ł o  się  11 m ę ż a t e k  i 7 p a n i e n .
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P R U S Y .
Z  B e r l i n a  d n ia  2 0  Czerw ca.

R o s y j s k i  K a m e r j u n k e r  H r .  O g i ń s k i  p r z y b y ł  tu  j a k o  
K u r y e r  z W i e d n i a .

Narodowość i  Zjednoczenie.
N i k o m u  n i e  t a j n o ,  c zy i tn  j e s t  o r g a n e m  D z i e n n i k  Z j e ­

d n o c z e n i e .  A r y s t o k r a c y a  , k t ó r a  p o d  d e s p o t y z m e m  
z n a n ą  t y l k o  po  w i ę k s z e j  c zę ś c i  b y ł a  z u n i ż o n o ś c i  d l a  C a ­
r ó w ,  oil p i e r w s z y c h  c hwi l  r e w o l u c y i ,  u b y w a ł a  w s z y s t k i c h  
d r ó g ,  m n i e j  w i ę ce j  d o b r u  p u b l i c z n e m u  s z k o d l i w y c h ,  a by  
p o d n i e ś ć  g ł o w ę  i na  p o w s t a n i u  p r z e z  l u d  z d z i a ł a n e m ,  p r z e z  
l u d  tak b o h a t e r s k o  p o p i e r a n e m  , b u d o w a ć  d l a  s i e b i e  p r z y ­
s z ł o ś ć  u r o j o n ą .  I  u t w ó r  d y k t a t u r y  i m ao h i a i v e l s t w a  p o p r z e ­
d z a j ą c e  t e n  f e n o m e n  i n a s t ę p n e  z a b i e g i  , w s z y s t k o  to b y ł o  
d z i a ł e m  w ł a s n e g o  i n t e r e s u  , p o p i e r a n e m  z u s i l n o ś c i ą  , a le  
n a  s zc zę ś c i e  d o b r e j  s p r a w y  n i e z r ę c z n i e ;  w r e s z c i e  u p a d e k  
p r o j e k t u  z m i a n y  R z ą d u ,  w y d a ł  c i e r p k i  owoc  k i l k o n i i e s i ę -  
c z n y i n  u s i ł o w a n i o m  k o t c r y i .  O p i n i a  p u b l i c z n a ,  p r z e w a ­
ż y ł *  na d  s a l o n o w e m i  i n t r y g a m i ,  R z ąd  p r z e z  R e p r e z e n t a n ­
t ów u s t a n o w i o n y  i w y b r a n y  , o d n i ó s ł  t r y u m f  n a d  z awi śc i ą .  
P r z e k o n a ł a  s i ę  a r y s t o k r a c y a ,  iż  n i e  w i e r z y m y  j uż  w i m i o n a  
a l e  w p r y n c y p i a ,  i żo r o z s ą d e k  p u b l i c z n y  u s p o s a b i a  się  
o d r ó ż n i a ć  f a ł s z  o d  p r a w d y .  U z n a ł a  z a t e m  p o t r z e b ę  w p ł y ­
w a n i a  na  o p i n i ą ,  z n i ż y ć  s i ę  r a c z y ł ' 1 do  d z i e n n i k a r s t w a ,  i 
w p i e r w s z y c h  d w ó c h  n u m e r a c h  D z i e n n i k a  Z j e d n o c z e ­
n i e  z g u b u e  z a m i a r y  s w o je  p o k r y w a  p o w t a r z a n y m  u r o c z y ­
ś c i e  w y r a z e m  : N a r o d o w o ś ć .

P a n o w i e !  k t ó ż  to z was  i w j a k i m  c z a s i e ,  c h c e  m ó w i ć  
o n a r o d o w o ś c i ? . . .  T y l o l e l n i e  n i e s z c z ę ś c i a  o j c z y z n y ,  
r o z s z a r p a n i e  b r ac i  p o d  r ó ż n o r o d n e  r z ą d y  , p i ę t n a s t o l e t n i  
n a j s r o ż s z y  d e s p o t y z m  m o s k i e w s k i ,  n ie  z d o ł a ł y  j e j  z n i ­
s z c z y ć ,  a wy d z i ś ,  g d y  j ą  ro zwi ja  p o l i t y c z n e  ż y c i e  o s w o ­
b o d z o n e g o  l u d u ,  j a k b y  w n i e b e z p i e c z e ń s t w i e  b ę d ą c e j ,  na  
p o m o c  p r z y c h o d z i ć  c h c e c i e .  W ów cz a s  g d y  j e j  t y r a n i a  z a ­
g r a ż a ł a  w i e c z n e m  z a t a r c i e m '  , w y ś c i e  m i l c z e l i  ; s a l o n y  w a ­
sze  b y ł y  s t e k i e m  t e g o  w s z y s t k i e g o  co n i e  j e s t  P o l s k i e m ,  
j ę z y k  , t e n  e l e m e n t  n a r o d o w o ś c i  , w z g a r d z o n y  w w a s z y c h  
z g r o m a d z e n i a c h  , z a s t ą p i o n y  p o p s u t ą  F r a n c u z *  z y z n ą  , 
b r z m i a ł  t y l k o  n a j p i ę k n i e j s z e i n i  z a s a d a m i  i o b u d z a ł  c n o t y  
n a r o d o w e  w s k r o m n y c h  z a c i s z a c h  z i e m i a n  , iniod/ .y m i e ­
s z k a ń c a m i  m i a s t  i w  l e p i a n k a c h  w i e ś n i a c z y c h .  P a t r z y l i ś m y  
n a  w y s t a w n e  z g r o m a d z e n i e  w a s z e ,  w k t ó r y c h  c z ę s t o k r o ć  
j e d ^ n  m o ż n y  k a r n e t  m o s k i e w s k i ,  r z ą d z i ł  n i e j a k o  d u ­
c h e m  k o t e r y i ,  w ó w c z a s ,  k i e d y  w s k r o m n y  in; ob y w a t e l s k i m  
d o m u  , n ic  s k a l a ł a  p r o g u  s t o p a  c i e m i ę ż y c i e l i  n a s z y c h ?  
Z c z e m ż e  n a j c z ę ś c i e j  p o w r a c a ł a  m ł o d z i e ż  w y s y ł a n a  p r z e z  
wa s  za g r a n i c ę ,  m a r n o t r a w i ą c a  k r w a w ą  p r a c ę  r o l n i k ó w ?

w a d a m i  c u d z o z i e m s k i e m i  , z  t o n e m  L o r d ó w  l u b  P a r ó w ,  
z o l r  y d z e n i e m  w s z y s t k i e g o  co j e s t  P o l s k i e m  i z z a r o z u ­
m i a ł o ś c i ą ,  g ł ó w n ą  c e c h ą  n i c d o ł ę ż n o ś c i .  P r z e c i w n i e  l u ­
d z i e  z c z y s t e m  p o j ę c i e m  d o b r a  o j c z y z n y ,  m o z o l n e  w o b ­
cy ch k r a j a c h  , p r z y  n i e d o s t a t k u  p r z e p ę d z a l i  c h w i l e ,  a b y  
u s z c z k n ą ć  g a ł ą z k ę  z n o w y c h  p o ż y t e c z n y c h  k r z e w ó w  p o d  
i n r . e m  n i e b e m  w z r o s ł y c h ,  z a s z c z e p i ć  j ą  p ó ź n i e j  na  w ł a ­
s n e j  z i e m i  i u n a r o d o w i ć  w s z y s t k o  to,  co c y w i l i z a c y a  ś wi a t a  
i p o s t ę p  n a u k  d la  d o b r a  l u d z k o ś c i  w y d o b y ł .

A le  co r o z u m i e c i e  p r z e *  n a r o d o w o ś ć  d a l i ś c ie  j u ż  po-  
z n ać  p n y  r o z p r a w a c h  s e j m o w y c h  o L i t w i e .  P o w s t a l i ś c i e  
z ' j e d n o c z e n i  w  s a l o n a c h  na  N i e m o j o w s k i e g o ,  g d y  r a ­
d z i ł  p r z e n i e ś ć  z a s a d y  l i b e r a l n e ,  j a k i e  w k o n s t y t u c y i  K r ó ­
l es twa b y d ź  m o g ą ,  na  b r a c i  L i t w i n ó w ;  k r z y c z *  l iśc ie  iż 
o n  c hc e  P o l s k i  A l e x a n d r o w s k i e j  , k i e d y  o n  c h c i a ł  P o l s k i  
l i b e r a l n e j ,  s p r z e c i w i a j ą c e j  s ię  w a s z y m  o b m i e r z ł y m  w i d o ­
k o m  ; z a p o m n i e l i ś c i e  Że t e n  o b y w a t e l  , n i e  d z i s i e j s z y  c zas  
w y b r a ł  , do  p r z e k o n y w a n i a  o z a m i ł o w a n i u  n a r o d o w o ś c i .  
W ó wc z  ts g d y  n a p u s z e n i  i m i o n a m i  i d o s t a t k i e m  A r y s t o k r a ­
ci P o l s k i  m o s k i e w s k i e j  , c z o ł e m  bil i  p r z e d  t y r a n i ą  M i k o ­
ł a j a ,  k i e d y  p o d e j m o w a l i  s i ę  , h a n i e b n y c h  i z b r o d n i c z y c h  
o b o w i ą z k ó w ,  w n i e p r a w n y c h  k o m i t e t a c h  ś l e d c z y c h , k i e d y  
d ą ż e n i a  i c h ,  t e ń  c z ę s t o k r o ć  g ł ó w n y  cel  m i a ł y ,  a b y  z w r ó ­
cić na s i e b i e  ł a s k a w e  o k o  m o s k i e w s k i e g o  C a r a  i w id z i e ć  
p o t o m s t w o  na  z a s z c z y t n y c h  s t o p n i a c h  K a m e r  j u n -  
k r ó w  i S z a  m b e  ł a n ó w ,  k i e d y  g ł o s  u c i e m i ę ż o n e g o  
l u d u  , w o ł a ł  o p o m s t ę  d o  n i e b a  , a n i e  b y ł o  k t ob y  się  za 
n i m  o d e z w a ł  na z i e m i ,  N i e m o j o w s c y w y s t ą p i l i  j a k o  
r e p r e z e n t a n c i  w s z y s t k i c h  c n o t  p u b l i c z n y c h  n a r o d o w y c h .  
Ż y w i l i  j e  oni  w s o b i e  i o k o ł o  s i e b i e .  W i d z i a n o ż  w was  
s z l a c h e t n e  c e c h y  n a r o d o w o ś c i  , t ę  ś m i a ł ą  o b r o n ę  p r a w a ,  
w o bl ic zu  p a n u j ą c e g o ,  l e g o  d u c h a  n i e p o d l e g ł o ś c i  m o r a l n e j ,  
n i e u g i ę t e g o  ł a s k ą  i g r o ź b ą ?  N i e . . .  wy s o b ą  za jęc i  z p o -  
chy l o n e m i  g ł o w a m i  s ł u c h a l i ś c i e  * p o k o r ą ,  o b r a ż a j ą c y c h  
n a r o d o w o ś ć  u k a z ó w  , k i e d y  N i e m o j o w s c y  i p o d o b n i  i m 
o b y w a t e l e ,  d - j ą c  ś w i a d e c t w o  p r a w d z i e ,  c i ę ż k i e  znos i l i  
prz* R a d o w a n i a  i p o d  ich c i ę ż a r e m  o b ja w i  i jąc d u c h  i n a r o -  
i ł o w e g o ,  r o z s i e w , li go o n w e t  m i ę d z y  d a l e k i e m i  b r a ć m i .  
Wy to więc  c h c e c i e  b y d ź  A p o s t o ł a m i  n a r o d o w o ś c i  ? c h c e c i e  
j ć j  P o l a k ó w  n a u c z a ć  ? P o l s k a  t e j  n a u k i  n ie  p o t r z e b u j e ,  
s c h o w a j c i e  ją  dla  was  i d l a  w a s z y c h  dz iec i .  P o l s k a  w s r o ­
m o t n y c h  n a w e t  c z a sa ch  u j a r z m i e n i a  z a c h o w a ł a . n a r o d o w o ś ć  
n i e t k n i ę t ą ,  P o l s k a  po o s w o b o d z e n i u  r o z r o d z i  na  ni ćj  
w s z y s t k i e  p ł o d y  p o ż y t e c z n e  u c y w i l i z o w a n e g o  ś w ia t a .

P o w s t a j e c i e  i t e r a z  w o r g a n i e  w a s z y m  D z i e n n i k u  Zje*  
dnorzen ie  n ■ N i e u i o j o w a k i r g o  i K r y s i ń s k i e g o ,  mówi ci e  że  
oni  n i e  r o z u m i e j ą  n a r o d o w o ś c i .  Poję l i  j ą  ci m ę ż o w i e ,  ale 
n i e  z t ego  s t a n o w i s k a  z k t ó r e g o  wy na rzi.j p a t r z y c i e .  W i e ­
d z ą  oni  iż jej  n a u c z a ć  ni® p o t r z e b a ,  że  n a t u r a l n y m  s k u t ­
k i e m  p o ł ą c z e n i a  l u dz i  na  p e w n e j  c zę ś c i  zietn i ro  z w ija się  
i u s t a U  , a le  w i e d z ą  z a r a z e m  , iż n a r o d o w o ś ć  n i e s p r z e c i -  
wia s i ę  b y n a j m n i e j  p o s t ę p o w i  l u d z k o ś c i  w p r - w a c h  i i n s l y -  
t u c y a c h ,  w i e d z ą  iż na j ć j  z a s a d z i e  w y s t a w i ć  m o ż n a  g m a c h  
g o d n y  d z i e w i ę t n a s t e g o  w i e k u  , g d y  wy p r a g n ę l i b y ś c i e  w i ­
d z ie ć  g o t y c k ą  b u d o w ę ,  l ub  n ę d z n e  l e p i a n k i ,  p r z y  k t ó r y c h -  
by p a ł a c e  W a s z e  prz ewa żn ie ] '  w y g l ą d a ć  m o g ł y .

K t o  wi e  do c z e g o  c h c ą  p r o w a d z i ć  te p o m p a t y c z n e  m o ­
wy o n a r o d o w o ś c i  , czy c z a s e m  n i e  do pl ’zy wróc en i a^ j ca s t  
m - j ą c y c b  r o z r ó ż n i a ć  l u d z i ?  c zy  n i e  d o  s ł a b o ś c i  n a r o d o w e j  
k u  h e r b a r z o w y m  i m i o n o m ?  c z y  n ie  d o  p r z y w r ó c e n i a  w 
p o d d a ń s t w o  b o h a t e r s k i e g o  l u du  r o l n i c z e g o ?  c zy  n i e  do  n a ­
r o d o w y c h  s K r o s t w  ,  p r z y s m a c z k u  d ł u g o  ze  s z k o d ą  p u b l i ­
c z n ą  p o ł y k a n e g o  p r z e z  m o ż n y c h ,  w y n a g r a d z a j ą c e g o  ich 
i n t r y g i  i m ao h i a w e l s t w a  ? N i e — ni e  d o p r o w a d z i  n a r o d o ­
wość  do  t a k  s m u t n y c h  w y p a d k ó w ,  b o  n i k t  s ł u c h a ć  n i e  
bę dz ie  j e j  n a r z u c o n e g o  w y k ł a d u ,  a o m  s a m a  u t r z y m a  się  
b e z  s k a z y  w s e r c a c h  l u d u  P o l s k i e g o .
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